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renum eratę ctlOEztcla (ins.raty) ukrasza sHę naL yfaś wprost do ńćniiriisiracyJ „Nawsj 

Reiorsny“ w Krakowie — Nr rach, t ocz, Kasy oszczędności 837 434.
fletfakeya: u!. Js^iflJonsKa 10. Adirlnlslricya.: a!, św, Anny 3. -  Telefon Redakcji 41, A lm ; 
listraf.yiiMS,' ula ozrrcw zamiejscowych 4ó71>.— Rękopisów nadsyłanych R edakcja nie zwraca.
fr ł Lwowie fp łzedoi nnn er£w po 14 h ile rzy :  w B fuzo  cLicaników S $okoł3W3kiej9, 
,  ulica Trzeciego Maja 1. ó i w Binrza ulica K an ia  Ludwika 9.

f e n a  n u u s e r u  1 t  h a l e r z y .

p r a y j m w j ą , :

W Y D A M E  P O P O Ł U D N I O W E

zam iejscowi. A dm inistracja „Nowej Reformy" ' wszystkie urzędy pocztowe; mizjacow^ 
A dm inistracja „Nowej Reformy® — Główna tralika w Rynku. — A gencja J . HopcaM 
i  A. Salomonowej, ul. Szczepańska 9. — Biuro dzienników R H np.iyca, ul. Jagielbnsica 7. ~ t

Trafika w Sukiennicach, '

Zamiejscową prenumeratę 1 o&lcs/eria (inseraty) przyjmują: we Lwowie: Biu-a dzjenoików1 
A. BnehŁtab, ulica Karola Lndwika 1. - 1 ; — S. Sokołowski, niica T riić iego  Mujs L. ę 
W Jarosław iu: J . SofcyńskL. — W Tarnowie: M. Rockacb. — W Wiedniu: Herman Gol*!' 
schmied (sprzedaj wdflzicinych numerów), J„ Yóollzeilf 6; — 31 Duke3 NachŁ; Haa eniteis 
•ffc Vogtei (tak ie  w H atobargn, Frankfurcie n. 31., Berlinie, Lipsku, Bazylei i V roaławin); — 
R. Mosse (tak ie  w Berlinie, Hamburgu, Monacnium i Norymberdze); — H. Scha ek pYblkscil*). -  

w Baryżu Socidtd U atueld de Pnbli-itć, A Loretłe óte-ito.cr. Rue Rongemonł 14 f

Zaiąoeniki do „Nowej Reformy® (prospekty cyrkularze, ogtoszeu -i i tp )  przyjmuje się po conif 
3 kor. od 100 eg*, dia sasa-.ujscowych, a 1 kor, od 100 eg z. d ia miejscowych prenumeratorów

n l B B (wzmaowsrc .men

Dalsze rokuwarih w  spfaw e 
• p o lsk iej, v

(Teiefouom), V
Wiedeń, rij s lc ip a u .

»-Rek'lw»pcs4-« tlowiaidujc się, i c  fcatneidrz R4b- 
„<zy fniamioekioj lir. łle rtliiig  ,przy;.eazie -ttO W ie
dnia; już  ,w draauh iw|jbl»r*fyich. K r. Flortling 
ddibędzie w  W ic-dufei Ikonfcrcnc.ye z m inistrem  
ąpraw .zaigrankewiwli lir. Burianem  yr spraw ie 
(Kitekiej. D; ioó przjby.eia 'dotąd nic je s t  jośscłS  
ćijt słony.

•s f lc ff itep o a t*  z a in ra jża , ż c  iStSh idv;j/lo-roa-t,yiez- 
i o  są  .przc-kcnarnc. że  tro n fe re n c y o  hr- H c rS in -

7, lir. Tliwinmpnn <la>rfcą w y n ik ' p o m y ś ln y  i z e  
w k r ó tc e  b ę d ą  s ię  ju ż  w o g ły  t d b y f  idaJszo k e n -  
fo rc iic y o  ze w w ó tn łz ia ł e m  T la łków .

AYszysłkie opraw y, dotjTz.ńee P d ik i ,  m-itSzą 
Oyó. zdaniem wicdeiiykkdi kńl 'politycznych, O- 
a-ówiione on bloc. (.» cdrębnom  4raifct't>vraam 
pismu aw strofoW ticgib i p lanu  Rtemtetik.o-ęol- 
ł ’t>?2'0 nic m oże b \ t m owy.

miąif;
■> , • s (Toleloram),

"  Wiedett, 31 sierpnia. 
Dzioniuk tó la w  oęjiiW i tuISbalŵ ,- ©afcltYdającą 

na  ipu.ustęy,o obowiązek o.j.ęafcoidhYwaBća .wiszysl- 
'kidi icoób <cyiwiatajrcli uszlco jzonyc-h ibes-praatmic 
n a  .zdrowiu przoz ouoby wttJsSeeyws w  czacie 
wojny.

mywlą, J<by 'w e  noaisy idazwlerów znżyć d:o mo- go, który z zupełną świadomością zw ycięstwa marnowaniu poisHcŁ sił pieniężnych w inna naj" 
Iki-rac.yi 59.000 hektarów  ;aioml csloiu łłczy tip -ji wzmocnionymi ś r o d l z a t n i w a l k ę  przeciw bliższa przyszłość położyć icres. Po woju*a nici 
aku ,,oj izdahną do upraw y irtdnoj. K yśl ta  była ! nirrznezyżnic.' <r.ic będzie mogło usprawiedlhtdć naszych n iv

tam  aispraiwiedliwiona/żc ohocnic w i-c to  1: j* ' ^  '  gnatów. T u winna w tarąnąć z całą forsą presya
. - opinii publicznej, by skłonić ic-h do lokowania

funduszów, w ydobytych z naszej z im i,  w przed 
sichiOiStwnch krajov,ych. — i —

l l  ln if iii!  i i  r a t t  S i n i
(Telefonam),

Wiedeń, 31 sierpnia. 
■»X. W . Journai! r donosi z Zurychu: 
sśDT. Ziiroher Nhchrioht^ac donoszą, z NSowegf? 

Jo rk 1', że senator Lodą-o wystąpi jako kahdy- 
ik n  n a  prezydenci Stanów Zjedaoczdnych.

Rswizya konstylucyi aiastryaskjaj,
(Tclelor.erc).

i Wiedeń, fet sierpnia,
■i ’xK. Fi-. rrcssc«  pisze:

Zaiprzc-czenie rzął^n <w sprawie Towizyl ikon- 
Srfytucyi zawiera częściowe przyznanie. Posło
wać iiicmioccy .otrzymaFt wiaiuoinośó, ż-c praw- 
310-pańsLwo'wj .departament w prezydyum  rady 
•m hi i s brów opracowuje p lan reform y kjomstytu- 
Cy.i. Na ildonfcTcPcyacłi ź  przywódeaPii stron- 
nśetw odimówił prezydent ministrów bair. llirs- 
tsarek wszcikich iwyjaśnień w  te j spra.wie*. Poli- 
'tyc.z.iie koła. niemieckie poanoazą fakt, że rząd, 
•nie występąjajc przeciw alkcyi bbkuipa iubLań- 
-skiiCgo, aipcebuije w ten sposób niejako aikcyę 
t«=go ddstcjnika tko.selo k . Dzicnmik ^owradiijo 
■się., żc posłowie niemroccy zażądają w  toj spra- 
wic w na.jliiir«zycli dr ia«ch wrjaijnicii od prezy
denta miiniatmw bar. Hulsssak*.

Wriedeu, 31 sierpnia, 
w .  Fr. PrcHsc« donosi z 0 ’JftiipesBSa:
■»A Niup” wywodzi-, ao.ikwiestya refOrtey Icon- 

atyitWcyi w AiuisKri jbsf- kwostą ą pa dzwyzzaj- 
nie wa*żną AtóiWstóeć i dła Węięrów. Na. wypadek 
ądyhy 'AniStrya' .miata się przom-jnić w  pańsiw r 
redoracyjme, .atamie się nat WcigTrocli aktualną 
ławeisitya aaimiosBmmieTaa narodów, Sprrcwa re- 
£o’ra iy  kcmiisitytuiuyi-w Yustryi zjajmuja  wSzyęrt- 
kic atronniotwa twę^ierskie i s tanaw ia łS  tyioh 
SfWOumict.w w tej sipratwie je s t jednolite. Hr. 
Stefan Uhisaa Sitamie .niawątipliwdo po stron i o 
tych. k tó rzy  uiważajja. isipraWę reform ^ kornsty- 
Iteęyi w. AteBfcryi za sprawę .nader ważną dia aa- 
rodu węigicrsikieigo._________

O zwołdnfs parfansantu..
fTeiefonemJ ,

■Wiedeń. 31 sierrmial 
” iPrc'zi?d'«'if .dr Gruss zatatcrza! sw ata j m jSliż- 

&ie poMiedizwnio Izby iposłów na dzień U4 wrze- 
śniat K ola pauflahnentarne sądzą icdnak te, że 
ffaTiaimont #iosziei się dopiero w pierwszych 
dniach października,

- , ■*

Sprawy padatKOWć,
(Teiefcnem p

W iedeń, 31 s ie rp n ih . 
K o m is y a  p o d a tk o w a  Iziby p o a łó w  zajm ie s ię  

p y z o d ew szy stik io m  ty m i poida.tifcaini, c o  d o  k tó -  
fycJli r z a a  winiósił ju ż  b y ł  w  Izlbie p o s łó w  p iże id - 
tO żenia1. '  P o d a tk i  w n ies io n e , julż d o  I z b y  m a ją  
d a ć  'p a ń s tw u  r o c z n e g o  n o w e g o  d o c h o d u  6 0 0  
m D m nóW  k o ro n .  O p ró cp  to g o , je d n a k ż e  zanniea-za, 
w n ie ś ć  rz: d nciw e p r a id ło ż e m a p o d a tk io w e ,  k t ó 
ro m a ją  d a ć  ipsuiiStw roC-znic d a łs z jic li  jasw teo  
13 0 0  m i ł ie n ó w  k o ro n . K o m is y a  p o d a tk o w a  
Cahy zbieiT .c .się n ie w ą tp l iw ie  S fiM  10  w r z e ś n i ,  
rai p o s ie d z e n ie .
-r liN". Fr. Prcisse n donosi daiej. ze koła. ,pok’';e 
najmą stanowisko p'rzyichyłne dla, wszystkich 
projclctow podatkow ych rz.adu. Pismo dodntje 
jednak, że k o ła  ipaMne1 'Aiyrażają przy te<: sipo- 
sobnoi.fti życzenie wstrzymania procesu, toczą 
e e g o  sie w NWjiiaros Szłget,

IIF .L F K A  F IL O C T T O W S K .k .

K n i a ź  L e b i a t K e w .

„Timesu prZMMKO },«.■
Rotteraam  31 sieąpnla1.

vTfmes« występują energicznie przeciwko p-> 
średnietw u pełkojowomu (pewnych aTaiijącyieiłb 
podnosząc, żo koałicya zawrza pokoj wtedy, 
kłady uzna to  i i  stosowne, i s łe iły  będzie mo
gła dyktow ać w arunki pokoju. Jak  się zd&jo, 
'-‘Tim es« m iały «*» myśli .króla his-zpańslkio^o Al
fonsa, k tó ry  iprzed łołku tygodniam i bawił W 
•Paryżu i (blbywał konfe^oneye z Pomcarem i 
Clomepreau..

‘ —■ •

Zalarg liiszpaAsko-nieniiietkl
(Telofon^m).

V>'ied::ń, 3 1  Jeupuia-.
> X . F r .  Prc&stf« d o b to s i z  0 « a e w y :
Ostatnio wialdotnośii z óLaldrycu śwh'Ie.z.1 , żo 

konfiiku aniędyy Nriex  utiru i  Hiszpanią s ta ł się 
mniej groźny. Mimsteg R-o-iicaWoineó 'Oś'v»iaii!'>ii.ył, 
żo żyw i n a ih ą ię ,  iż 'konflikt będzie w krótm  
zuipo łnie za żegnany.

ezba Szwajcarów, zdolnych do  robót rołnycii. 
służy w armii szw ajcarskiej, stojącej v.x .era. 
niicacii. T oto anyśl ta  wyw-ofcln znów denwai- 
'Sfcaeyę i to demToirsiracyę c sobliwego Tpdzay1. 
urządzoną (przez... dezerterów . Qdjłiy!a się  * v i  
w Z.i.rychu. jak o  ak t pnclcgGU przeciw easmysłom
rządu szwa-jcarskiego.

óó .ogóle z u ry c l i p r z e d u ja  vr ó s ta tn lc l i  iCZa.sa.ht 
icałej_27.wajeą>ryi luzn-eiru 'zaburzeniauri. iwy'bw> 1'
rzoneini iprzez .wariiuki i ikrtnsent. ton)
przebiorą ara aflę, ą  eailu '•sczośeie, że sćząśt re-i 
publikairski wsteęłkl^go T-eJzaju rozruchy siara.

G k « ? 9b a  „ h if lz p s A s k fi^ ^
, I bakteryoictiga spotyka podcz..3 to}:>y n«mV 
jstw a ruiespeazianek. K kA tóre fak ty  nakl:o'.vo, 
W wtfeHtne poprzednio za po mik, uległy wa>.- 
*nym, a w .w ełn przypadkach m .włPt za sadaw-

 ...........................  FT. 'czym  w.uhuno.m. Dotyczy t o  inaprzyklad 7,:ipiihv
gię uśmierzać mle--,r,cj ókicm, W x  strażą .pcżnruą.'w ięc oczc a. ujemy ‘swa 5 >n 1 yi «y«zm.?cf, oraz dal- kTsa. epidemicznego ojpen niózfgaPkesiió wyr.li,‘ 
izfcojną w h y d ran ty  z -wódą.' Iszogo rozwoju rzoesy \c ‘Polsae i pytam y ?ie: u*,zerwońkł. grypy i  niektórych in n y d i cJ«rób r.'-

ZiTaniiermyTn iest faktem, żo socyaliści sżwaj- ‘C zr krew  setek t r s :ęcy Mae. niemieekiclu k tó - . kaźnycłi. «.
carscy w jd ah  odez-wę, naw chijącą człontków;rych pokryw a tam  w Poisce darń. przełam siej D . wnue} anva.iaao za fak. uionrr.t nstahooy, 
;'wej (par. i i  do powstrzym yw ania stę od wszul- tylko na korzy.-e poiszczyzni źaw-zo widieo .7^ nu-zYiizyna influency .czyli grypy «ąi handso 
k ich  demonstraicid. rowi.mtejąc dobrze, żo uuch Niemców-wróg-* u?fioso'.ión6 |? r  k ró lk ie  lasecaaikł, w ykryte piszcz iPfejfier* -w
toii.uiem cżc w y ja(; 'lvovzvśc-k Cc' zaś jest najcie- 
■ka'wi5:zo, to iw "wielu w/ipadilrach -wynik .ffrzepro- 
waufeone-go śladztw a policyjnego, wykazujący, 
że hircyafcorami •'lomoiistrąoyj byli raJMCj.waP 
(iąicy /goś&iiamośei ickrdzoizlóimciy, uTaiżająey 
?z.wajcaryę za ipodatny gmart d-o prepagau-dy - - 
idei »bołszewizin.u«S

Cbcy kapitał w  przemyśle 
- Krćlasiw s,

(T<*1. c, k. Biura k^r^sp ]
Jassy , p  sierkmia.

N ą z apytanie m  do .Ąpóźniaraiia' się wyroiiainy 
d o  Aimc utów* ratyfikacyjnych' oświadozył mi
n ister gipraw zagrani c.anyoh Ancraę że przypk 
<m6 je  .należy taj* Pkollc-i&nciścł.j tż panauncml m - 
miulaki nie 'uch-Talił jeataesa utstawy otoraesityj- 
Ticj, (która ma związeK. a  toiktaiticSii pckoijoiwyrn. 
Minister (wyraził (przekór aaiie, rio zaaijdizie u  mo-

,4-oku 1SU 2 k u  .k-ouGOwi w ieikiej apidomd iu- 
j  &ueney. k tó r a - w  latkch ISStł— 32 przebiegłą 

n iem ai cala la ilę  fzśeraSką, a  k tó rą  jeszcze  Gzi- 
ł siaj w iele osób m a .w paimięci. O tó* -odkryty 
1 iprzoz P fe iffera  łaseczn ik  aba^erkim  tefhnaa- 

W szczyn a  się obecnie w  K rółesiw io  Polsk-em  za)e« b y ł w-kóolcrcrt.nie później i zwlarszcz;. w o- 
'znam ienny, a  w ielce sym p atyczn y  ruch, k tó ry  ^ta.!r.icii czasach: k w csiyon ow an y. Itiatego  teó 

N ie ppozana -się ^ d y  ć t ó ™ ,  i e  -dunosc s- -’oie z a  cel zm obilizow anie 01 linii nasze; i- co d o  vichordby. hisupauskiejs m ożnaby po-
■scow., O'1'uo^i s ię  do chcokraj-cwic-ów 7. rvvk lfcąjw  taem u k u  n g o w a a ia  kap ita łów  obcych w  o aką,i& traicie.w  rastęp iijący  sposób: >F<̂ d *wzglę- 
m&chęcią., a  r^ąą 9zwa.jca.rski ^krępował rah u - gój^ości, a -'sp e cja ln ie  nicdaptiszczanie ich do Jctm kliniciznyii w-spółrzOsna' ipmdemia m a r^c- 
i-ówem^ rc^porząidizc.ni:,au ptócyjnenn, ,powojetiftM odbudowy naszego przemysłu Je s t ,C’7jyw A de nafwiększe po-do'bieńsf5wi0' z iiffiaicułcą,
szcza, zm równiaz i wóohi łjnśoh  w te. l«a ‘rzeczą bolesną i upokarzającą zarazem, jeśli się ^  ; .Jnakowoż w-całe nie dowelzą,, alby .pray- 
Ęftzni zydzi % Polski) tru te !  się <p " fąa -e  nie-Jpr ,. ,p a^rzTr> ja ]. 0bcy rozgoś sil się tylko c7A «a tej ichorohy m a m  ibóć iatoosnifta ITciffo-
-Jozwolohym ojprzejnysiłóm .wbienuumr iwrwo- __ z t  . . • wr ... ------- i-i—  —•-------------------------------- .. — ai?— ^  ...
Sującym drożyzn ę. *

trych . Przed wojną górował przedowśzystkiCTn twcano, iwk^ołwyim 'bodźcom c:t-ioi«g ozaym nie 
kapitał f t  a n c u s k  i. Do największych przed 5a ,>laiśeicfeKitki iiifiiueacy®. _
siębiorstw należały finansortane przez Credit 'y ) d ,moge tu  {przytaczać .ąmootrz^ieu bokce- 
L yoanal3 H uta B a n k o w i  w Dąbrowie (kapi ryołogic^nyćih, aki kiórypłi opiorą, oię poiw^/Azfll i s t ® *  H a W fste ® .

"Wychodzącą we Wrocławiu »Schle- ta ł akcyjny 7.42 mil. rubli) i vTowarzy-two gór- zsłaż©ni©. W »pcsób anoialiwie popuD ray wĄHo* 
sische Zeitung • przynosi w korespon- nisze -hr. Renard * (kapitał akcyjny 7.3? md ru- ty jko  ó  niektóry eh faktach, oino^ąoywib 
dmicyi z Poznania, następujące infor-jfcii). F rancuski kapitał reprezentowany był da,- SJq ^"w ispólczesnej pandeniir. 
raaeyo o nastroiu, panującym  w-sróc lej w Sostiowickiem 'towarz^ystwiojcopalni wę- j  •wyjątkiem bardzo nielLćŁny-ch piteyjxaJkó,w,
tam tejszych hakatyBlów 

»Mająca nastąpić rrgulacya stosunków w K ró
lestwie Połskiem spotęgowała u nas w prowm- 
cyi Poznauslti&j niepokój, rozgorjT-zonie i nur
tu jącą już od dawna troskę o przyszłość n ie -! rubli). W posiadaniu kapitału  n  i e m

gla ,- r a d  i h u l«  ( I m p u a ł  a k c y jn y  0 .» £  m ik  ru b l i) ,  w  :zna-lezioci-o ła fe e ic a a & i 'ty .pu P fe ifllo -
w  x ,T ow a.riystw de k ó p a in i  w ę g la  (Jzo lad ż«  (łn.- ^  ,w  JJ,im wtvn.q} iwiększOifeci t y c h  b a k te r y j  m ię 
p i t a ł  a k c y j n y  2 .2 5  m il. ru ł( li )  i w  a T o w a r r y s t - n e  v j k r r r t “ ,i a  bai!j . j c z e  ^W laile  w  ż a t e y m  o ik re s ia  
f ia n c u s k c  -w ło s k ie m -  ( k a p i t a ł  a k c y jn y  2 .2 o  n u ll5 A - a .ohyrtfby a<ni po śmaenoB ipatcyeraŁów o  t e  BpDWw* 

11  e c k  .1 e- ■ jii01-1D2.y s je śimierfelnie. Przez pewien Czw» prz.y 
ksrmtał c 1--, - %  •    a^. . .

c z ę ś c i  lu d n o ś c i ,  w y w o ła ła  o b u rz e n ie  w o  w s z y s t-  & k i c h  z n a jd o w a ła  s ię  ty lk o  »A Y arszaw sk ie  T o -  
k ic h  k o la c h  n ic a i ie c k ic h ,  to ,  p o c z ą w s z y  o d  n ie - jw a a w y s tw o  g ó rn ic z o -h u tn ic z e *  ( k a p i t a ł  a k c y jn y .

te  w ielu uniwerayiŁoołCch mi^..staPh Europy, 
.badianu pod w/gięden. baKteryo1 oginznyu • tyJ

te,tern. Oięaka ąyteteyai, afóĄ włctóc TOasrą 
ohsz-ary okinpowauc, jeiSt niboulączną od każdej 
okhgjweyi wojskowej:. W tną spada' m e n a  Au- 
steo-Węgry i""Niemcy, teoz n a  itych. co ry.ywó'
łali nieszczęśliwą wp-jnę. M*rik'ter zakończył za
pewnieniem', że^ufa: w pełni lojalności państw  
'centradayich; z któiymi Rumunię Iąc.zą wspólne 
interesy, Rumąrnia zjupełaie łotłaJnie wylpełni 
przyjęte na siebie zobow-iąząnia

S z w a j c a r s k i  d ^ f n a i a s t r a e y e ,
Kcregipiooidataf nasz Sznajc-arakl donotei:

się nas do sprzedaży ziemi naszej Polakom.
Mitt-jlstandskasse*, k o m isja  kolonizaeyjna, 

niemiecki Zakłady listów  zastawnych zawiesiły 
swoją pracę, także »0 ?tm arkenvereinc się nie 
rusza —  wszystko w interesie rzekomego spo
koju wewnętrznego*, k tó ry  dla Polaków nigdy

śnnosznie niskich. W t en sposób przeszła w roku
1872 i-lTuta Bankowa* w ręce spekulantów  ró- 
syjsldeh, którz3r ją  sprzedał- Francuzom , w roku
1873 sprzedano resztę posiadłości skarbowych 
aż do kopalni cynku włącznie. W prawdzie zm ia
na gospodarki rządowoi na pryw atną odbiła się

.„ . . własnej woli, podczas wujny uczynili to tylko,
W dstaiM ch czgfach była! iSeiwąjcarjia w ido-tdo czego prawem byli zmuszeni,'" o ile ustępb' 

•winią, licznych idamonislrać.yj. Ctekitaio* nłoete.r- i wcg£ włartz nie zakryła i tu ta j nawet prze
czyła, d'& nich żerna,tu oprawa idezerterów. k tó ‘- j 3ięp3t w p ła s z c z y k ie m  miłości. Przy wszystkich 
- y c h  .przebywa w Szwajca.ryi podobno 2 0 .0 0 0 . jednakże dobrowolnych świadczeniach zawiedli, 
Są te  przeważona lud z e biJdni. k tórych  u te s ta ć ) ,  za pc byw ania ich- po części naw et dziatomość. 
aa'2wy-czaij na; źłoiżenio bardzo 'wysokioj .Łaffitoyi, 1 qJ0 odbiegają daleko od granicy zdrady krsju .

^ — :------------------- ^ ~ Ł" ------------- Jeśli zbada się dokładnie skargi to i doniesie
nia, potwierdzą się ono niestety  na ygół i nio 
można oprzeć się wiuoskowi, że, o dc wkrótce 
nio nastąpi ziniai^? ^  ior^icy rozpoczną opuszczać

nio istiiiał. Polacy postępują zupełnie według bardzo korzystnie na wytwórczości Królestwa
Polskiego, lecz korzyść dla kraju była s+osurko 
wo niewielka, zważywszy, iż główna część zy
sków odpływała za granicę.

Rudząca się dziś ronkeya polska przypisuje 
winę obecnego stanu rzeczy nic tylko zgubnym

iżądtooj obecnie za praw o palbyt,u przesz rząd 
szwajcarski. Ostatnia, znana uchwała rządu, 
aby dezerterów  wydawań państwem  w ojują
cym, w yw ołała wielkie rozigoryczente, zrwtaj  ____ __ _______

szczd wy,bi'.chly denónsrracye w Szwajeary ; prow incję (icine Dcuischer.flucht wir I  ein- 
włoffebej n aw ieść , że dezerterów  włosłrtch, flsfSf-i setz^ns), tak , że w krotluaa czasie mogłaby ona 
rych Szwajcaryai w ydała Włodkom, rzą'd wio1- J dla niemczyzny być stracona . , .
•$łd ikazał rozst-zela ć. W  obozie polskim natom iast stwierazA.; uale-

Swojego -czasu nosił się rząd  szwa jcamslkt u ży  wzrost radykainogo nastrojti antiniemieckie-

I ■ m^MWUMiBV-^r-TgB^g-lriPrł

p ie r w o tn y c
i we wiszysbkitón poprzieumich epićeinte'Cl grypa 
również pi-zyaŁjUią włajśclwą n ic  był liwdgzcna 
Pfoitfera.

W ielu b a teczó w  skbhiO. się do mniefeiiani^ 
żo i w  'Chcro-bie łusapańsktej i  w  infilńśnicy toah1 
ny -do czynienia nie a  laUe-i-znikiem Pfc-iffera, 

lecz z przesrcżałnalni zaroizlcaiml anuaturksysilro* 
powomf, tek  sm. i>vi.n» jnvisibiłe«. '/najicbfją t-e5 
■pewna anategię z -choroba zaralzy płuca Ą klou- 
s k .aj, 'w  k tó re j i-ówtnież właściwe ibiftfmft nalc* 
żą do rzędu ntemikroidłroipowyęh, ą  zijaiwlającę

w o l.  w o m  r z ą d u  ro s y js k ie g o ,  k tó r y  n a  ro z w ó j się. p ó ź n ie j  u w a ż a n o  m  z a  o b ja w
n a s z e g o  p rz e m y s łu  p a t r z a ł  z a w sz o  n ie e b e tn e m  ( z a k a ż e n ia  (W tóiTtego. Z 'diu!m iew a.jącvm  |H»t far 
c.Liem , le c z  t a k ż e  t- .w cżn e j p o w ś c ią g l iw o ś c i n a -b k te m , ż e  w ^ ro sa b n ia n e  p d a r a a s  w?p'ółfizeATK-j

(Doto-dcsani-Łj

Podniosła na niego oczy matowo za zmęcz3 - 
-ia, wyolbrzymione brunatnym cieniem ciężkich 

oowiek..
— Gdym dojrza’a pana w loży, nadlndzicim 

wysJkiem stłumiłam krzyk. Bo wszak pan je 
leń w tym tłumie oglądał moje niedawna szczę
ście, a więc zobaczył całą niedolę mego dzisiaj... 
f w białych różach ofiarowanych mi przez pana 
adpalazłam cały czar moich la t dziewczęcych, 
)iały płomień krótkich dni mojej miłości, w któ
rym spłonęłam, ja  —  ślepa, szalona ćm a..
■u— Ozy nie możnaby jednak starać się... Sta
rać się zapomnieć? — rzucił ostrożnie, patrząc 
la  blady profil pochylouej głowy, strojnej tylko 
v połyskujące bronzem, ogromne wijące się 
yłosy.
-—  Zapomnieć? — podniosła b^wi ze zdziwie- 

tiem — Ozyż można zapomnieć? Do białej świą
tyni wszedł nocą zbój i zrabował bóstwu wszyst- 
» e  świętości, odarł je z zasłon, wyłupit oczy, 
i, wywlókłszy p0 za święcony próg, rzucił je 
nagie, shańbione na śmiech motłochowi. Czyż

można zapomnieć? — powtórzyła i ręca j sj za
trz e p o ta j  na czarnera futrze 1 spisciono opadły 
bezsilnie, jakby zmiażdżone.

Potrząsnęła głową, jakby budząc się, i zapy
tała miękko:

— A pan? Czy — na wOjUę?
gnał, tafc brutalną i ohydną wydała mu się 

prawda jegn jo fra. Po raz p ie rw sz y  uczuł wy
raźnie sl ach. Strach przed brzydką, gwałtowną 
śmiercią, pized czarna skrzepią kałużą krw i.1 

Marzył zawsze, że gdy męska siła i piękność 
jego przekwitną, .gdy krew przestanie m u - bid 
w żyłach wartkim ryimem młodość-, gdy -zga
śnie radość ż y ta  i zobojętnieją mu nsta ko
biety, — umrze, iak Petronmsz wśród kwiatów, 
świateł 1 m u zy k i, juk artysta życia, który 'do 
życia tego umie ode-ść z wdziękiem, z uśmie
chem melancholii i wdzięczności, że było ono 
piekne, te  pozwoliło wychylić do dna swój kie
lich świetny i wielobarwny.

Spojrzał bezwiednie na oświbtlony łagodnym, 
srebrnym blaskiem księżyc? p Iac Teatralny, ton 
sam plac, na którym niegdyś jako kornet rą 
bał szablą bezbronne polskie głowy i na [któ
rym czyhała na niego śmierć4; w koszyku czer
wonych róż kwieciarki. I  nagła poczuł w mózgu 
chłód zbiegający dreszczem wzdłuż rdzenia pa- 
cierzewayo.

Pod kolumną jakby wykuty za srebra s ta k  
czarna postać dziewczyny z aszykiem w ręce.

— Napewuo ma jnsne, rró .k ie włosy, białe 
z nienawiści oczy 1 czerwone róże s koszyku 
A między różami bon ę — pomyślał i gwałto
wnym gestem zatrzymaj pa ceza.

Nie słyszał słów marchesy a Altimore. Szedł 
ciężko ku wysrebrzone m esięcznem światłem 
kolumnie. Jego oczy patrzyły z pod zsuniętych 
biw i spojrzeniem obkkanoia ze strachu. A gity 
padły aa koszyk kt ncia ki pettn czerwonych 
róż, z ust kniazia Tebicdiewa wydarł się krótki, 
ochrypły krzyk. Błyskawiczn y:u racneia wyjął 
z kieszeni rewolwer i strzelił, mierząc prosto 
w pierś dziewczyny

I kiedy wątły czarny kształt padł m ięk k o , 
bez krzyku u stó p  kolumny, kniaź pochylił się 
i strzelał wciąż w pisrś zbroczoną krwią, w cie
mną, nieruchomą głowę, traszny krzyk tancer
ki i odgłos s trz a łó w  zgromadzi] w ciągu kilku 
sekund tłrm  blady z przerażenia, półkolem za
marły dokoła pochylonego nad trupem kwia
ciarki oficera.

Kniaź Lebiediew li opną? nogą koszyk, z któ
rego posypały się róże czerwone i mokre od 
krwi zabitej. P rostując. się obrócił swą śmier
telnie 'bladą, piękną twarz ku tłumowi ze szkla
nym wzrosłem szaleńca i rcówA pozornie spokoj

n i e  i niedbale

szych kapitalistów  rodzimych, nie ożywionych 
konieczną energią kupiecką. 'O becnie y in ien  
animusz się zmienić i nabrać więcej przedsię
biorczości, gdyż na  kapitałach  bynajm niej m-m 
nie zbywa. Jeden  z ekonomistów warszawskich 
obliczył, że tylko trzydziestu ośmiu naszych ma 
gnatów  posiądą gotów ką jeden rJUard franków, 
ulokowanych w kasach  zagranicznych Temu

— Bombą schowała w koszyka, bonio3 d.a mnie 
przeznaczoną,'. Ozeka-ra długo pod tą  kolumną, 
żeby mnie rozszarpać w strzępy. K iedr przed 
laty  rąbałem na tym placu szablą tłum bunto
wników, wzrokiem przysięgaia mi śmierć... 
I  czekała długo z bombą ukrytą w czerwonych 
różach —

Zamyśl5? się na chwilę 1 powiedział 7 9  znu
żeniem, niemal ze smutkiem-

— A cyganka, kiedyś szampanem bijana, do- 
w:edział& mi F rasny ja  rozy —  twoja smiert, 
k ra so w ieć . -

Tłum słuchał zagadkowych słów w c ężkiem 
milczeniu zgrozy. Nagle halucynacya ro z sze rzy ła  
szklane oczy szaleńca. Zanim zdołano go schwy
cić i wj drzeć mu broń, strzelił w tłum i czy jś 
stras ;ny, krótki krzyk buennął i zgasł w mJ- 
czeniu

— J a  — knmź Lebiediew, syn generała-gu
bernatora — roznmRszr — rzucił przez zęby 
kilku chcącym go ubezwładnić mężczyzno x

Siła jego była tak straszliwa że zdołał ode
pchnąć i powalić walczących z nim maszynistów 
teatralnych.

I  ponieważ oczy jego oszalałe zo zgrozy 
i wściekłości .widziały wciąż kwiaciarkę idącą 
kn niemn ze śmiercią w koszyku róż-czerwo
nych, tę  samą kwiaciarkę, która przed łnty za
s ty g ła  na zawsze w kałuży własnej Krwi, rozer-

ftpizoicyi p luć ,na j k o r a  .p acrohkow co , ya& 8  a a S ą j  
fe n ie  ,W tó rn e  (i&tTOpteoooiduj equi) r a k  w ie lk ls j 
•p o d o b ień s tw c  poHi w ie lu  w z g łę d a a n i z  .p Jc io r , 
Kcwicatei', (pow szechnie- zn o ijd o w an e h il w oibec- 
uę] © ph łam ii g r y p y  tu  J ź k ia i  —  t e ż  ja k o  zaiłraiże- 
n ie m  w tó rn e m . /

Niekfónzy ibatetteyotedzy ó o wodza, żo analo
gia między cbu choro-baraT zakażnem . oidwasi się

wai pęta czyichś, chcących go ooozwładaić ra 
mion i ziiów strzelił w Rum zanypuoty^ow-uiy 
straszliwa zgrozą tej potwornej sceny znów 
czyjś krzyk ostry i rozpacz!iwy rozdarł giache
milczenie. . . .

z tle  mu wysz&dl ciężki, ogrom ny, w bm* 
dnej niebieskiej bluzie rooornik. O iirą/ając zda- 
leka’ oficera, jeanym skokiem przypad1 do niego 
z tyła i sc h w y c ił jego gardło w żelazne Kle
szcze czarnych, twardych rąk- 

  fy  pomiocie tego wściekłego psa. co pa
trzył z cygarem w gębie, jak  wieszali Okrzeję. 
Ba-ona, Montwiłła i mojego brata, Jana... Ty, 
coś nas tu szablą po łbach częstował, za to, że 
chcieliśmy wolność —  masz sobako moskiewska, 
Masz, masz! — charczał, nie wyouszczając z t 
śmiertelnego uścisku swych rąk  żelaznych z pra
cy białej szyi Lebiediewa. i

I  uścisk ten rozluźnił dopiero wówczas, gdy 
sacichło leciutkie rzężenie, gdy zgasły ob latana 
oczy pięknego kniazia Lebiediewa, który ko
cimi M assefa. róże i kobiety, a marząc o psi? 
nej wdzięk n śmierci Petroniussa nnjarł w kału* 
ży cudze’ krwi. na niscy uduszony ręuą polskiego 
robotnika mściciela. —

W  lipcn 1918.
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oletj ko do bodźców przyczyni™ yeh, lecz i-do 
przebiegu klinicznego, i zmian anatomo-patolo- 
g-Łezmyeh w placach i wreszcie naw et do lecze
nia. T ak  nap. w obu chorobach — ludzi i ko
ni — ezę^lo z pożytkiem stosować salw arian  i 
flęcsaurarsan.

Jakkolw iek i powyższe dane nie mogą zgoła 
uchodzić za pewniki, lecz 'raczej za h rpotezy. 
wskazują one kierunek wypójczesnycll poglą
dów na istotę ohwroiby hi8*paftsktej. Wogóle 
inożuaposiedzieć, że różnice w poglądach od
noszą s7ę głównie do Klinicznej strony tej cho
roby — do stwierdzeoia, czy mamy do czynie
nia z rzeczywistą kliniczną influencą (jak tw ier
dzi więicszość), lub też do wskazania- pewnych 
nieznacznych epidemiologicznych różni© mię
dzy chorobą hiszpańską a influencą. Niema je
dnak żaidsnej różnicy w poglądach co do ustalo
nego już fak ttl że przyczyną współczesnej pan
demii me jest łasecznlk Pfeiffera.

(Kur. Warsz-<^k St. S e r k o w s k i .

K r o n ik a .
¥?% t  , _ Kiaków, 31 sierpnia.

ZEBRANIE POLITYCZNE. Dzisiaj w  połu
dnie odbyło się w salonaęu prezydenta miasta 
p. Fedorowicza ąmzy ul. Podwnłe 2 -branie po
lityczne, w którem  wziął udział szereg -czyn
nych Toiityków Królestwa- Polskiego 1 Galieyi. 
Z. W arszawy przybyli pp.: Kucharz-wsłd, B i- 
kowredki, Dziewulski, Simon, d r RaJziwillo- 
iWtoz, Groiow?ki. Przybysł^wski, dr Yćłlold Ka- 
nuemeciki, a  z Krakowa i kraju: pp.: Zdzisław 
hr. Tarnowski, Sr hr. Badeni, Jędrzejowicz, Je 
rzy hr. Baworowski, Kr. Stadnicki, dr Wł. L. 
Jaw  owsiki, d r Dobrzyński, Zamoyski, nrof. Est
reicher, rejent, dr Starzewski, Zieleniewski, lir. 
Skrzyński, dyr. Paszkowski, Edward hr łly - 
cielsk., dr Hispka. red. Sroik-ow.ski, d r Bandrow- 
&ki, d r Adaaii DNboszyńaiki, wLc-'- „ę Jo n t Su
rę dr Schneider, b. pułk. Sikorski.

SLOTA. Od dwóch' dni c tw aiły  się upusty 
niebieskie i deszcz leje prawic bez przerw y. Po
wietrze oziębiło się, jak  w październiku, nastała 
topowa szaruga jesienna. Na ulice, zalane wo
dą i rozmoczone, nie można wyjść bez kaloszy 
II parasola, niestety, o kalosze coraz trudniej, a 
parabole rówm ń  bardzo drogie. Ulewa obecna
Jest wyrokiem zagłady dla ziemniaków, które 

tarć już miejscami zaczęły gnić, oraz dla resz- 
ly  żniw.

ZAKa Z PODAWANIA ł SPRZEDAWĄNIĄ 
BIAŁEGO PIECZYWA. Czytamy w pismach 
Lwowskich: Namiestnictwo, wychodząc z zało
żenia, że niebawem będzie się ludności przy
dzielało pełną racyę chieba i mąki, ogłasza zno
wu myypommenie, że tv restau rac jach  i kaw iar
niach nie wolno podawać i sprzedawać chieba, 
białego pieczywa i ciast.

Dopóki jednak nrzydzi&i pełny md nastąpi, 
Jakaż powyższy nie obowiązuje.

Z aP IS  a  P. HIPOLITA MAŁbCNIEGO 7o- 
MA8ZKIEWICZA. Zmariy w  mara. 1 br. w  Hra- 
fe-owie emerytowany urzędnik Taw. Waaj. Ubez- 
iuecaeń śr>. Hipolit Małe-dki-1 oanaszkier.icz, u- 
'Ctaeisruu.iik pow stania z r. 1863, esupiiaał w testa- 
usencie 100.y00 Koron nr fuudacyę, ma jąca słu
żyć: pop.eram u polał iej n a r Id lub sztoki, pol
skiego pazernysłu lub handlu, lub wreszcie o 
św iaty ludowej. Wjfec aaiwcaani tbaafcajmeoiiii 11- 
Btimo-wT Traf. d ra  Ksekneeraai Morcwsklega, 
wicoprerr. deata- i r a  Zolla i adw okata d ra  Katei 
trderza Smoiairskiegu, ktńnzy już postanowili, że 
fundacya m a być przezuaozońą dla. młodzieży 
iisztf łcąoe-j się w przemyśle Akt w te j spra
wie juś u  rejenta spisano i do sądu  rniesiono.
1 6 p . H ip o li t  M a łe c k i-T o m a sk k  łe w ie z  uależ& ł
r n  ibandziej zasłużonych praeowidków T 

I i
HOJNY DAR. Edward hr. Tyszkiewicz z mał- 

Jonką Adelą z Dembowskich ofiarował na cele 
opieki nad choremi dziećmi 10.000 K Książęco- 
6:skupiemu Komitetowi w Krakowie.
;Ł ZBIÓRKA NA »DOM RODZINNY*. Na >Dom 
rodzinny imienia Tadeusza Kościuszki*, ul. J a 
giellońska L 11, odbędzie się w niedzielę, dnia 
1 września b. r., zbiórka uliczna; w razie niepo
gody w najbliższy pogodny dzień w tygodniu. 
(W domu tym  znalazły ciepło rodzinne 1 wycho
wanie sieroty legionowe. Trzeci rok zakład ten 
egzystuje. W obei ciężkich warunków obecnych', 
mamy nadzieje, ze społeczeństwo nasze nie od- 
uróui datku na cele dziitwy której ojcowie w 
imię najświętszymi naszych idei ponieśli krew 
ewą ofiarną.

Pobór nafty do 15 kwietnfa 1919. Magistrat 
u głasza: Celem unormowania obrotu naltą
w Krakowie na powyższy okres wydane zosta 
ną nowe legitymacye, które otrzymają niżej wy
mienione kategorye konsumentów, o ile nie po
nad a ją w  mieszkaniach, realnościaeb, lokalach 
przemysłowych i sklepach instalacji gazowych 
1 elektrycznych do oświetlenia, są zatem zdane 
wyłącznie na oświetlenie naftą:

A) gcspodarsfwa domowe 1 pounajemey, zaj- 
mujący oddzielne pomieszkania; B I) właściciele 
realności parterowych: B2) piętrowych; C) wła
ściciele przedsiębiorstw przemysłowych; D) wła
ściciele sklepów

Konsumenci wymienionych kategoryi winni 
zgłosić na przepisanych formularzach zapotrze
bowanie natty do oświetlenia we właściwem 
Biurze okrę;;owem dla rozdawnictwa kart kon
trolnych. Formularze zgłoszeń wydawać będą 
właściwe Biura okręgowe w dniach 2 i 3 wrze
śnia b. r. '  *-

Po formularze zgłoszeń zapotrzebowania nafty 
dla gospodarstw domowych i podnajemców mają 
zgłosić się właściciele lub administratorzy real
ności, którzy wiuni je bezzwłocznie doręczyć lo
katorom, a po wypełnieniu przedłożyć najdalej 
do 7 września b. r. Biuru okręgowemu. Upra
wnieni do poboru nafty właściciele realności 
oraz przedsiębiorstw przemysłowych muszą zło- 
zyć formularze zgłoszeń osobiście w poprzedni > 
wyszczególnionym terminie.

Formularze zgłoszeń mają być w odpowie
dnich rubrykach wypełnione dokładnie i zgodnie 
z piawdą, podpisano przez zgłaszającego ort z 
przer właściciel? realności, względnie zarządcę, 
penadto zgłoszenia z kategoryi 0. i D. mają 
być 1 otwieruzone 'przez właściwego komisarza 
obwodowego V  tym ceiu komisarzowi obwodo
wemu należy przedłożyć Kartę przemysłową, na 
podstawie której prowadzi się przedsiębiorstwo 
lub handel.

Na podstawie powyższych zgioszcń Biura 
okręgowe wydawać będą karty  poboru nafty 
w dniach 13 i 14 wrześsra b. r. uprawnionym, 
a to gospodarstwom i pounajemcom za pośre
dnictwem właścicieli realności, zas innym uprą 
wrionym bezpośrednio.

Legitymacye na pobór nafty uprawniają do 
zakupna nafty w sklepie wymienionym na legi
tymacye w takiej ilości na dany miesiąc jaką 
magistrat wyznaczy każJoczwśnie stosownie do 
kontyngentu przydzielonego mi. stu przez cen 
tralę naftową w Wiedniu.

W  granicach przyznanego kontyngentu ozna
cza s.ę ilość nafty przypadającą ao poboru mie
sięcznie aż do odwołania: dla kategoryi A pół
tora litra, dla kategoryi B 2 ) i C dwa litry; 
dla kategoryi B 1) i  D  jeden litr.

Urzędy instytucje, zakla’y publiczne i za
w ady zbiorowego pożycia będą zaopatrywane 
w aaitę na podstawie asygnat, które wyaawać 
Wydział JII C Magistratu.

O d pobierania n u ty  aą wykluczona władze 
i zakłady wojskowe, dalej prywatne i cywilne 
za Kłady lecznicze, o ile nie potrzebują nafty do 
oświetlenia lokali, przeznaczonych dla chorych 
osób wojskowych, następni: zakłady lecznicze 
austryackiego Towarzystwa Czerwonego Krzyża 
wreszcie przedsiębiorstwa kolejowe, służące dla 
utrzymania publicznego ruchu, tudzież funkcjo* 
naryusze kolejowi, zamieszkali w budynkach i 
dworcach kolejowych.

Przepisy ogłoszenia magistratu z dnia 14-go 
września 1.917, o ne nie zostały uchylone ni- 
niejszem rozporządzeniem, pozosiają nadal 
w mocy.

ZAKOŃCZENIE POŁKOLONIJ MŁODZIEŻY 
ŻYDOW SKIEJ. Dnia 26 sierpnia b. r. odbyło 
się uroczyste zakończenie żydowskiej półkolonii 
wakacyjna: w parku na Krzemionkach, na k tó 
re przybyły panie komitetowe z prezem wą p 
Sarową na c z e le , wiele o só b  ze s f e r  m te lig e n c y i 
1 rodzice dżreci. Na program uroczystości złoży
ły się deklamacye, śpiewy, ćwiczenia gim nasty
czne dzieci i obrazek sceniczny pod tytułem ; 
»Środek na nudy*. Do dzieci przemówił kiero
wnik półkolonii, nauczyciel tutejszy p. Krieg.

W PlSY DO M IEJSK IEJ SZKOŁY GOTOWA
NIA i  GOSPODARSTWA DOMOWEGO w K ra
kowie odbędą się w kancelaryi szkolnej (Pędzi- 
chów L 13) w dniach 2, S i 4 września od godzi
ny 9  rano do 1 w południe.

Szkoła ta  kształci uczenice na dzielne i p rak
tyczne gospodynie u omowe, albo przygotowuje 
do wzorowego prowadzenia gospodarstw więk
szych w zakładach, jak: burs ją internaty, szpi 
tale, hotele, pensyonaty, re s tau rac je  i t. p.

Zakład ten  naukowy (z prawami szkół publi
cznych), oprócz właściwej szkoły gotowania 
i gospodarstwa domowego z nauką całoroczną), 
posiada szerg kursów, jako to . 1) Sześć kursów 
powszechnych: a) krawierzyzny, b) modniar- 
stwa, c) p ranL  chem' .znego i pracowania, d) 
robót ozdobnych praktycznych, oraz e) arty sty 
cznych, f) cerowania i łatania. 2) Kursy: a) go
towania, b) szycia i naprawiania bielizny, oso
bno dla uczenie szkól średnich, osobno dla ucze
nie seminaryów nauczycielskich'.

ATAK SZALU NA ULICY. Wczoraj na ulicy 
Siennej żołnierz 13 pułku piechoty, Franciszek 
Jodłowski, w przystępie ataku  szału w yuolał 
ogromne zbiegowisko. Nieszczęśliwym zaopie
kowało się kitka osób. Mimo bezustannego te le
fonowania do szpitala o wóz ratunkowy, przy
był ten  wóz dopiero po trzech godzinach. Żoł
nierza przewieziono do szpitala w dorożce.

S O  W  A R E P O K O T Am iim  -  ’ a a M  1 ■ ■ ■ aeware p a s

T  k r a f u .
TEATR LWOWSKI pod nowrn dyrekcyą Ro 

m ana Żelazowskiego rozwija baidzo ożywioną 
działalność i cieszy się powodzeniem. Rcjlertoar 
dramatu po uwieńczonym sukcesem »Sarmaty- 
zmie* Fr. Zabłockiego, przyniósł »Kordyana« 
Słowackiego, »Dożywocie < i »Intrygę na  pręd- 
ce« Fredry, których wystawienie i przygotowa
nie zjednało d y rek cji jednomyślne uznanie 
k rytyki i publiczności. Najbliższą premierą ory
ginalną będzie zap .wiodziana na 4 września ko- 
m edra W. Bunikiewicza: »Sowizdrzaly*. Żela
zowski, jako dyrektor, przekonał miarodajne 
czynniki, że można we Liwowie pogodzić aspi- 
racye artystyczne z dążeniem do podniesienia 
repertoaru i przystosowania go do wymagań pu
bliczności. ” ?

PODBURZANIE KOBIET DO DEMONSTRA- 
CYJ W E LWOWIE. Onoguaj po Lwowie roz
rzucono odezwy, w których yrzywano k-.biety, 
pobierające zasiłki woj ikowe, do  demom-stra- 
vj ,pod‘namk-stnicticem, argumentnją-c w ten 

sposob, że parlam ent uchwali! już ‘podwyżki, a 
jedynio namiestnictwo, względnie kom isye za
siłkowe, w ypłaty nie doprowadzają, do skutku. 
Pol wpływem, tych odezw żebrak: się wczoraj 
gm nuk!. kobiet, ipod namirstukiŁwcsm, żądając 
wypłaty zasiihó.w. Ja k  tfeionnikc*m l^ow rkim  
wyjaśniono % miarodajnego źródła, w  pogło
skach o pod wyższemu zasiłków w-ojsko-wyc-h 

ioma jednak -zgolą prawdy, parlam ent bowiem
aducgo ;o podwTższer.ia nie uchwalił, a

nnuiieif nictwo nie ma. -prawa podiwrższania za
siłku.

EPIDEMIA TYFUSU PLAMiSTEGC W HU- 
S1ATYŃSK1EM JMc czytam y w obszernej ko- 
respondencyi z Husiatyna, nadesłanej do -K u 
n /era Lwowskiego*, ludność tam tejszego powia
tu  żyje w okropnych warunkach — mieszka po 
jamach i szałasach, gdyż chaty są zniszczone, 
wśród brudu i nędzy, głoduje —  a wskutek te 
go wybuchła wśród niej epidemia tyfusu plami
stego. Ks. Matus, proboszcz luisiafyński, tak 
opisuje sytuacyę.

aDo ro ludnla zaopatruję chorych, po południu 
chowani zmarłych i nieraz codziennie po kilka 
■wypadków, tak  się tu  rozwielmożnił tyfus pla
misty wśród ludności po powrocie z wygnania, 
lu d z ie  m ie sz k i.ją okropnie, w domu niema je
dnego łóżka. M iam i wypadki, że w jednej izbie 
z (Opatrywałem równocześnie czworo i to leżą 
cych na ziemi wśród robactwa, k tóre oczywiście 
rzuca się na  świeżo przybyłego. W Husiatynie 
i Olchowczyku domu z dachami właściwie nie
ma, parę zalenwie domostw, k tóre m ają dachy, 
reszta bez dachów, bez okien, bez d rz w i, gdy 
deszcz pada, przemaka i chory i ten. któ  w albo 
już przeszedł zarazę, albo na. nią czeka. Konie
czna jest pomoc państwowa, a  przedewszyst- 
kiem przysłanie kolumny sanitarnej i urządzeni" 
szpitala epidemicznego, dostarczenie ludności 
żywności i odzieży, rozpoczęcie budowy bara
ków, aby ludność miała gdzie przezimować, 
umożliwienie rolnikom uruchomienia gospo
darstw  rolnych i zakaz dalszych rokwizycyj. — 
Tymczasem ekspozytura odbudowy dotąd nie 
rozpoczęła naw et czynności w powiecie liusia- 
tyńskim*.

NAPAD BANDYCKI W BUSKU. Lwowskie 
pisma donoszą: Zuchwała szajka bandytów  n a 
padła onegdaj na domostwo Paw ła Grabińskie
go, m łynarza w Busku. O północy dom, stojący 
samotnie, otoczyło pięciu uzbrojonych 1 zama
skowanych bandytów. Po wyciśnięciu szyby
u okna uwóch weszło do Kuchni a  trzeci) pozo
stało na straży. Łoskot wyrzucanych przez oano 
rzeczy zbudził służącą, k tó ra narobiła krzyku. 
Jeden z drabów rzucił się na nią z nożem, lecz 
cios chybił, a  dziewczyna zbiegła do ogrodu. — 
Drugi bandyta tymczasem w targnął do pokoju 
Maryi Grabińskiej i mierząc do niej z rewolwe 
ru, zażąaal wydania pieniędzy. W ołania o po 
moc służącej spłoszyłj- jednak bandytów, którzy 
zdołali unieść z soną /zeezv, wartości około 
4.000 K.

1 M b s t w a  Polskiego.
UJECIE GROŹNEJ SZAJKI BANDYTÓW.

Z Sosnowca d onoszą: W I) ą b r o wr i e G ó 1 n i- 
c z e j  przyszło w dniu 27 b. m do groźnego 
starcia z szajką bandytów. O godzinie 4 po po
łudniu od restauracyi M. Fiedorukowej w je
dnym z domów przy ulicy Orlej na Pogoni we
szli trzej mężezj'źni w wieku od la t 25 do 30 
i siadaj jc przy jednym ze stolików, zamówili kil 
ka potraw. O pobycie podejrzanych gości w ro
si :turacyl dowiedzieli się agenci połicrri i zawia
domili kom isaryat. Oddział pulieyi wyruszył na
tychm iast w stronę ulicy Orlej, gdzie w restau
ra c ji bandyci jedli obiad.

Kiedy agenci przekroczyli prog i skierowań 
w stronę siedzących przy stoliku lufy braunin- 
gów i dubeltówek i gciy wachmistrz Kampo za
wołał: »ręce do góry!*, rozległy się strzały re- 
wołworane. Rażony śim ertilnie Kampo padłtne- 
żywy, a  strzały posypały się coraz gęściej. J e 
den z bandytów, Szlenozak, z do fał zbiedz z re
stauracja i ukrywając się opodal w ziemria-

-r - •*** ::  *'■?■»£$
kacłi, strzelał z bm uninga do otaczających dom 
agentów. Posypały się nowe strzały i bandyta, 
raniony ciężko, padł.

Podczas strzelaniny wewnątrz restauracyi je
den z bandytów, Komorowski, widząc liczduią 
przewagę sit polioyi, poddał się bez oporu.

Trzeci bandyta otrzymał kilka ran z naboju 
śrutowego dubeltówki i został ujętjn Nazywa się 
Piecnut.

Prócz zabitego wachmistrza policja Kampy, 
agent Gol da. został postrzelony w obie nogi, a 
dwaj ngnęci są ranni w części ciała, jo-
dnak nie niebezpiecznie.

W tygodniu 1.biegłym w S t r z e m i e s z y 
c a c h  napadnięto na żandarm a wojsk austrya- 
ckich i dwóch żołnierzy, których bandyci poło
żyli trupem.

Napastnikam i byli właśnie ci trzej bandyci, 
o których mowa powyżej. Szlenezak, Komorow
ski i Picchut. Jeden z bandytów, osadzony po 
ujęciu w więzieniu, usiłował powiesić się, 

Stwierdzono, że bandyci przybyli w poniedzia
łek po południu z Dąbroww i zamierzali dokonać 
napadu na jodnogo z mieszkańców Sosnowca. 
Na miejscu walki znaleziono trzy brauningi.

Idąc za wskazówkami aresztowanych bandy
tów, poheya dokonała szeregu aresztowań osób, 
mających z nimi bliższą styczność.

H e  ś w i a t a *
Z PROCESU LEGONISTÓW. Z Marmaros Szi- 

get telegrafują: W Halszym ciągu zeznań świad
ków zeznawał wczoraj świadek Franciszek 
Szczurek, frajter. W przeciwieństwm do zezna
nia z 20 marca, według którego ks. Tanaś miał 
7.erwrać czarny niemiecki order z trum ny ś. p. 
Mężyńskiego i rzucić na ziemię, oświadcza te 
raz, źo stał za daleko, by widzieć zajście przy 
trumme. Sądzi, że ordery spadły, a  kapelan ks. 
Panaś podjął je z ziemi.

ECHA ROZRUCHÓW GŁODOWYCH NA 
ŚLĄSKU. W  Nowym Iczynio na  Morawach 
przml tamnłejfjzym sądem  obwodowym rozwa- 
ezęły się liczne roMwnwy przeciwko uczestni
kom roz-ruchów głodowych w1 Ostra.wt.kiem w 
maju 1917. W  okręgu poIskO-ostrlawsfam i fry- 
saracikim obraboiwnno w tedy bardzo wiele skle- 
nów i koitóuniów aporżyw czyeh.

KRADZIEŻ TRUMIEN NA CMENTARZU W 
CIESZYNIE. Z Cieszyna den orzą: Przed kilku 
dniami odbyła się przed ciesz} »skim senatem 
karm.jun rozprawa przeciw grabarz m i  Herman > 
wi, pomOicniKOwi graibarekiemu J v z > rankowi i 
właścicielce «aikładu .pogrz&Dow ugo Maryi B&r- 
igerowej. A kt oskarżenia zarzucał flermanowi

ledoŁwOitmo otw.CTanio grabów, ?abieran\e 
trumien 1 ubrań, Krzyżankowł pomoc w  * tej 
czynności, a R r rg - jw e j  współdziałam wsku
tek  odkupywania tnunien. W notatkach Ber- 
gerowej zalezicno pod nazwiskiem stolarz Her
man pozycyę przeszło 60 rrumieu, w cenie 8 — 
35 koron za sztukę- Herm ana widziały różne 
osoby, forami wywożącego trum ny z  cmenta
rza' do  stolarza Matuszka, k tó ry  je  naprawiał.

Oskarżony Herman przyznaje, że brał trum
ny, leez ty lko ze starych grobowa Krzyżanoh 
przyznał, że w 6 wj^padkalch w  r . 1917 i 1918 
pomagał Hermanowi przy tego rodząiu mani- 
pulaicyach, powiedział także, że Herman so
bie przywdasaezał części ubrań, k tó re  rodziny 
przynosiły d la  przj7wdzianiai znrariym. Dwie 
kobiety zezoałjr, że Herman już co najmniej od 
r o k u  1 9 1 5  u p ra w ia  s p r z e d a ż  trumien, a  ż o łm e - 
r z e , s t o ją c y  mu stua.ży p rz y  p ro c h o w n i,  m ie li wi- 
dizieć, jak  Herman zmarłych w yrzucał z  tru 
mien do  grobów. ,

Sąd skazał Hermana za  (kradzież n a  cztery 
ityrgoidnie więzienia', pomocnika jego za udział 
w  kradzieży także na cztery tygodnie. R ergero  
wą sąd  uwolnił. P rokurator zgioisil zażalenie nie
ważności.

REWIZYTA DZIENNIKARZY NIEMIEC
KICH. Z W iednia telegrafują: Dziennikarze nie
mieccy przybywają 9 września do 'Wiednia na 
zaproszenie wiedeńskiej *Concordii*, rewizytu
jąc kolegów au striack ich  i węgierskich.

POMNIK CMENTARNY RODZINY LUDEN- 
DOkFFA. Belińskio pisma donoszą: N a cześć 
trzech młodocianych synów7 Ludendorffa, pole
głych na froncie zachodnim przy służbie lotni
czej, r'dF.o dęto w tych dniach w  Berlinie w 
dzielnicy W estend na pamiątkowym cmentarzu 
cesarza Wilhelma skromny pomnik kamienuy. 
Na pomniku umieszczono napis: /Rodzina Lu- 
dendorff. —  Nieustraszenie i wiernier. —  Pom
nik jest dzieleni rzeźbiarza Dammana.

DEZERCYE AMERYKAŃSKIE NA FRONT. 
L o n d y ń ik :3 »liro,ss< przynoszą wiadomość o 
czysto amerykańskich' dezercyach z wojsk S ta
nów Zjednoczonych we Francyi. W  ostatnich 
dniach zaczęły wpływać do komendy doniesie
nia o curaz liczniejszych wypadkach dezerecyi 
w szeregach am erykańskich w7 oddziałach poza- 
f ront > wy eh. Aby tem u położyć kres, zarządziło 
dowództwo energiczne poszukiwania za zbiega 
mi, których też wnet odszukano... w okopach, 
w; pierwszej linii frontowej, dokąd pospieszyli 
samowolnie, n,e rnogne doczekać się w y s ła n ia

. 'Sobota; «x  er«jWS TIUT.aJyi i. ma*— w— — — 1 łAw m—
"P i

ich’ na front. Tycb’ oscŁBwyn& . sTirk.*
kających' na —  ficę#,
ich 0 (ldzfalćw7. R L
l<.isVha wyd‘-K ‘ • u< -V n  i
i/.cn.hjUa tej t.c jy i p n u W ;.
sicie j —  doz ’ ą y j t a  f i c c t ,

NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK W ZTUT- 
RZYŃCU. Chłopak szećciołtóbl S
m atką zo/ierzyniec w Bucd&YWiJŁMuy £i\
klatki -prawą rękę, c-Jifiąo pcg lafkaj 
n ą  tam  h jenę. W jednej ckwgf ttysm irJaęfp 
ci U oldcpca za rękę, u chop&i 
kw yk m atki zbiegli się i wcoęJi k  < Lyora; L r  
skanni, zwierzę odgryzło ohlopLu rękę aż po ra
mię,

-------------------
REPERTOAR OPERY.

W  sobotę, dnia 31 b. m.: »Sfraszny dwór*,' 
opera St. Moniuszki. y

m  Ifim j ,n p!ll32 m l
Zurych, 31 sitipnia,

N a kongresie kobiet w Paryża wyg’-osił fcran- 
Giołci minister spraw zagranicznj7ch mowę, w  
ictórcj oświadczył, iż zwycięstwo entenly przją 
■padnie av najbliższym czasie.

iTel. e. k. Biura keresp )
S z to k h o lm , 31 s ie rp r la '. 

W o b e c  a r ty k u łó w  p o k o jo w y c h  w > A ftcm bla- ' 
d e t*  i  w  » N jra  D a g lig h t  A U elm ndn*  lo n d y ń s k i  
z a s tę p c a  j-S toc lkhohus T id o in g e n *  z w ró c ił s ię  do. 
lo rc la  R o ib o r ta  C e c h a  o  w y w ia d . L o rd  C cc ii or 
ś w ia d e z jd :  '

F a łs z y w € n i jei&t, j a k o b y  p o l i ty c y  k o a lic y i r.l-t 
w ie rz y l i w m o ż liw o ść  c a łk o w ite j  k lę s k i  n io m io -;. 
k ie j .  Siuiklcefsy F o c n a  d a j ą  p o d s ta w ę  d o  iajwWńr," 
atzej u fn o ś c i. K o a licy a , je d n a k  n ie  p ra g n ie  z o >  
s t y  n a  n a ro d z ie  n ie m ie c k im  a n i  z a g r o ź e s ią  je 
g o  b y tu ,  jeisi o n a  t j l k o  z d e c y d o w a n ą  d o m a g a ń  
s ię  W A zelkiogo za;dosyćiX '.zyr.ieaiia za  w tszoikio 
p o p e łn io n e  bozpra,'w in. ZY.kuszcz.a n a  B elg ii. D o 
p ó k i  n a ró d  n ie m ie c k i n ie  z a rz u c i  s w e j w ie lk o -  
św ia ttow aj p o l i ty k i ,  n ie  b ę d z ie  s ię  t r a c ić  czasu  
n a  d y s k u s y ę .  W p ra w d z ie  p ti is o n a ln e  i  JH a tw y a l-  
n e  o f i a r y  lu d n o ś c i  an g ie tek io ti s ą  n ieu k o ń cz en ia  
w ie lk ie , a l e  w  k a ż d y m  r a z ie  t e  b r a k i  n i?  s ą  bak 
w ie lk ie , j a k  w S k a n d y n a w ii  (?). N ie m ie c k a  p o li
t y k a  w y k lu c z a  ro k o w a n ia ,  g d y ż  m o g ła b y  o n e  
ty lk o  u m o ż liw ić  p r z y g o to w a n ia  d o  p rz y s z łe j  w o j 
n y . Y. rd z i to  t a k ż e  czę? 5 n a r o d u  ir Am.it ck T ąk ; 
te ż  L r  Delbrueck w »IY 8U 'ssiscnć J a h r l  lech e r*  
w y  .oa i r t ł m ł  o ie  p rz e  iw  w sz e c i.n ie m  x n n , a, 
LU-żo » M u en ch . N . N a ‘h r ic h te n *  m ó w ią  o  He- 
h  bach  w s z tc ła ń e m ie c ł  ‘e g o  za .b a r .v ie iu a , śle-* 
p y c h  i  o b łą k a n y c h .  T \ 'y d a i4zenial je d n a li: n a  
w sc h o d z ie  w y łro a u ją ,  ż e  w sz e c h n ie n  cy cl c ię li
by  sw e  ż y c z e n ia  z re a l iz o w a ć . O św iat! o zen ie  drfil 
Sodfn, że w ro g o w ie  N ic-m iec n :e  c h c ą  p o k o ju  w f 
d ro d z e  ro k o w a ń , je e t  n ie r n p e m e :  m lsinow ioic 
m n lsia łby  o n  je s z c z e  d o d a ć  d o p ó k i  n ie ta ie c tó  
p o l i ty k ą  o m d a d n ię ta  j e s t  d u c h e m  ś r e d n itw ię c i- '
nym.

Zniszczenie miast franrusk^Si.
Genewa, 81 sicapnul.//- 

J a k  z doniesień pracy rra.neuskłtj ww nikay 
Niemocy niespostrzeżemb wyArfali się z Ba^ 
piauane, Teronne i Noyon. Zarówno Noyon jal# 
Bapaume są zupełnie zniszczone. Ogromne &zko-( 
dy zrządziła w  Ba,pauine arty lerya nicmleokł 
podc.zae csbrzefiwamia- .wcujait sugieJ^k-n-fraucoK
s-kich. •

Łodzie poawour.a pracują.
(Tai. c. k. b ia ra  kotesp.) :.>Ą.W

Berlin, 31 siernnia'. \  
(Urzędowo). W obszarze zamkniętym  koN 

Anglii nasze łodzie podwodne’ zatopiły 19.00f 
ton reg. brutto. TL-h w

[ f i l i  Mrkntóa i i i  z i i i ,
Zurych, 31 sierpnia' 

>?ecoło« donosi, że liczne wiad-ze cywiinł 
piraybyły z  Albanii <lo Włoch, ra tu jąc  się u d a  
czfcii jaraed poahdaem armL austry-ainlco-węgioB 
sikiej. Połączenie pocztowe i telegrafioizne z Al
bainią p rzem ane od 26 sierpnia'.

aąJ udpow iw iuU iiy re d sk to n  . ,
KONSTANTY SROKOWSKI.

y  , y d a w c a . .) t-Lb* 1: r
K U O O L F O ^ ^ ^

^ a d e s ^ a n e .  $
(A rfjku ły  w łym dziale nie pochodzą od redakc ji)

M IEJSCE SŁUŻĄCEGO i
w s to w a rz y s z e n iu  j e s t  od 1 w rz e ś n ia  K r- do 
o b ję c ia .  — P ie rw s z e ń s tw o  m ? ją  żonaci, a bez
dzietni, —  Zgłoszenia między 3—4 po połu
d n iu , ulica Szewska I. 21. ST. FABIJAŃSKL

Doktor praw
■ p r .k tjk u  łanową i kilkomiesię- 
im ,, praktyki adwokacką posza- 
kais posady » prowincy’ Zglo- 
• ‘iO’ 1 pod I ,  6 . prryjmoiB Admij. 
,N . Reformy-- -----  9771 8 3

MrzeHua
panna, u m i e j ą c a  ł z y ć  d c  Ritfizynie 
rfkawiezkowe Zgłoszenia: F. La- 
Yausi , ml. .w. Ar ny 2. 9773 2 2

S tró ź o s tw a
poszasaje malłenetwo, mające iroje 
dzieci (nejmłodrzo l a i  otiem). Obo
wiązki moje objąć w każdej chwili 
luv od 1 października Zgłoszenia 
pod U. d. przi jmnje Admin:stracya 
,N. Reformy* 9756 2 6

PoszuUule sie
do wynajęcia zaraz 2 pohoi i kuch
ni. o ile możności umeblowanycb. 
Zgtoizecia pod." Flotyla Wiślana, 
Komenda, K/akńw, al. Mostowa 12,

9733 3 3

V »§r. edpow. imerjkańikle 
u h  btarowe. Centrale 

Ha t  i ’ieyla Bnkemnap 1 &ró 
estwa Folahiogo.

FlOipóski 2h
T t L  * 4 1 0  41 EO o

P o s t u k u je  s ię

k o a ć j p t e & i i i
rutynowanego, do samodzielnego 
prowadzenia Kancelaryi adw. l)ra 
Kananego w Jjąbrowie. kolo ?f- 
nowi. Zgłoszenia przyjinnje ’ ia- 
formacyi ljdzieia adw- Ur Grfiner, 

ul Zwierzyniecka 1. 21. 
892T 3 3

KrakAw, ot,

U  w e o w c a
człowjeka prawegu charakter n, zaj
mie zię wychowaniem dzieoka, za- 
■tfpająo ram matkę, młoda, In.eli- 
grn tna pani, po itr tc ie  swej iko- 
uhanei itdynaczki. Zjłoszenfa ii 
itown- pod ,Samotnn* porte re- 
ztante Jodłownik »•* Tymbark.

U H  2 2

N a u c z y c ie lo w i
za prz-gotowanie * lekcyj prakty
cznej do m atury dam węgla lub 
zapłacę. Zgłoszenia pod Ng uczycie) 
przrjm nje Admin. „R. Refornir*. 

9764 2 2

poszukuje posady nauczycielki lnb 
iekcyi w Krakowie, lnb też w r-oj- 
bliżs cei okolicy, ew ontc.m ie w Kró
lestwie Boiskiem w zakresie gim- 
nazynm, gimnarynm realnego, li
ceum, r* utrzymanie i skromne 
w --t-rodzenie. Zgłoszen.a: F llo - 
EOlka, księgarnia R. JasieLkiego 
w Stanisławowie. 9401 8 3

Dojlawca szpitali krajowyeł powsztch. iti,

s tanisłav/ S a ra n
Magazyn instrnmentów 

lekarsko-naakow jch
ErakbWj Rynek główny ł. 7.

Poleca p* oeaacn kor.»areneyjnych 
wszelkie narzędzia chLargiczno i 
artykuły sanitarne do pielęgnowa
nia chory im. Tablic© aa i . c m l -  
ci.m ©ta si-u t. J e d e le  a u -  
t«nun»a toibiar««In©. Aparaty 
ortopedyezne. — Paski rmptaiewe.— 
SaspoBsorya. — Termometry gorą
czkowe, kąpielowe, pokejewe.

‘ bo’ 6 7  10

M M

p rtj  batianin p/zer c. Tłrx%d dla badenia Środków spośjw aajch lostai 
uznany sa nieazkodliwy dla idrawia i ** anaowia lepazy od Innyob 
namiastek; wystarozr daó 2 2yśeoski do aaklanki gotowanej weay, 
i saatąpi w zupefriośoł najlepszą herbaty * rumem. Cena 1 litra z ru
mem 4 K — b. bez rumu 3 K — h. Flaszki proszę przynieść ze wbą. 
Na prowincję wjBjiam najmniej 150 litrów, £dyż niuiojazych beczek 

ie mam. Przy zamówieniu proizę posiać zadatek lub becekę.

K A Z I M I E R Z  Ł U D W I N S K I
7624 f a fe r j  k a  c a M e r ^ ó w  t  feerlsa io ffla  15  20

K r a u r w , U r a c k a  6 . —  S n le p . —  Filia: Karmelicka 18.
\Vszeika korespondeneyt: Kraków, nl. Bracką 5,

131
w  K h d łw w ie

D ł V  r . *  ż j i c l e
(uL B a sz to w a  L 9 )

p r z y jm ie  a k w iz y t o r ó w  d la  p o z y s k i w a n i a  u b e z p ie c z e ń  ( z a  
b a d a n ie m  l e k a r s k ie m  i  d la  u b e z p ie c z e ń  I n d o w y c h , b e z  b a d r -  
n ia  l e k a r s k i e g o )  n r  b a r d s o  k o r z y s t n y c h  w a r u n k a c h ,  
t a k  p r a c u j ą c y c h  z a w o a o w o ,  j a k  i  p r z y g o d n i© , o b o k  in n e g o  

g ł ó w n e g o  z a ję c i:  #773  *  8

10 morgów grnnto ornego, dcm z 
przynależ ujściami, konsena na wy- 
srynk piwa i prreoa' wódek, tra- 
fik t w oLilicy Wielicrki, 8 km 0d 
kolei oddalono. V'iadomo?ć: Pinkel- 
etein. Kreków, ttI. b Listopada i.

9750 2 1C

- t a l i i
dla awócb oFób a utrzym aniem . 
P rn ienk i tn - jd ą  opiekę. U l. Sm o
leń sk  1. 24, I  p., ni. prawo.

0761 2 o

po p rz e le w a n ia
prywi_iaego ucznia  z  3 k! gim na- 
zyaln i a ję.zykiom wyk- .dowym  
niem i.okim p c sz n k iie  s ie  na pro- 
r in a y ę  nr rok szLsln- 1918/19 
idolnugu n auczyciela . B .ore utrzy  
m ai ii zapawnione,. Z głoszen ia  pod 
„A  Z .“ pr*yj’m uje Adm in itr  sy.i 
„N. Reformy*. 9785 2 2

Kawaler
ł t  le tn i n aw iąże  k# upondeneyę w  
oeln m atrym onialnym  z  prnną o 
w ie lk ich  p 'zy m io t» .h  serca i  um y
słu , u 1 lą cą  yriększy posag. ' U fy  
p*4 .N lłf ll ls lsr *  przyjm uje A dm i*. 

V  R ł i s m j *  9690 3 4

W y n a j m u j ę  ‘
konie z wozem i obsługą uo wj 
rzdu i do pracy na tygodnie m. - 

jiąrM pod norzysmemi w arnnanm r 
Wiadoicośó u portyera hotelu Sa
skiego. 9775 2 3

I* fi tfu ,
la roż iy , t  3 ubikacji, oraz pOEÓ} 
k a w a le r s n 1 zaraz do wynajęcia 
W iadonoić; ul. Ó lu g a  85, u go
spodarza. ‘ 9777 2 3

W y n a jm ę  dotnek
(o 4 -  6 nbikacyach), z ogrodem na 
czas dfniazy, w dzielnicy Denniki. 
Nowa W ieś Kwiąwyr i“o, Krowo
drza, b lijko  t ra u w a ju .  g ło sz tria  
lis to w ia  z podaniem  w arunków  n a j
mu pod E rf- 4 8 5 . przyjm uje Ad- 
m lm str. _N. Reformy*. 8779 6 6

K i e r o w n i k
pługów motorowych, ślasarz, z nkoó- 
czonym kursem kierowników pżu- 
gón7 mo+orowych przy c. k. £a- 
mi«stnictwii Lrćlewiak, posiukcje 
posady w a dworze do z ługa mo- 
torjw ec j Stosk w  R ról»st-i»  tub 
w (ralioyi. Zgłoszenia w padaniem 
w am oków  pod S lo e K . Aa. ?. poste 
re>tarite F j z c p z c z a .  8831 8 t

P c f r i s M
rotynor. any ttuctarz, o u h fe r u lk ,  
V  -mar >.©, p ikojc-'®, - «  u i. * 
b l ,  mankl, , do w u j itk łe g n .  
poihushenae, furman*, w mteh
«»,n lnb na wyjazd. ’Vja4 
Biuro R. Krassuskiej, ul. JegielizA- 
ska !. 9, parter. Tejoio de sprew 
lania c i;urny, damski płasaci ua
ziisę. 9770 2 3

2 k a p e iu s ie
zimowe do sprzeda” ia. Wiadomoiót 
ul. Loretaćsiia 8, 1 p., na prawe, 
miedzy godz. 9—12 i 3—7. 9724

C. q£cl c,o

i$3 śiycid  ■
noleoa i wszelkie czpsawy utku- 
•■■eania H . M ie ta łte , ne-hanlk, 
SfraL Ó w , uliua K arroliok i 1. 16, 

4616 10 10

u ż y w a n y  ż im o w y  p łn s ż c z ,  ko- 
8 ty u m  lu b  fu tr o , u le  m o d a ;  
i w  d o b r y m  s ia n i© , z  w j U l  
k ie j  o s o b y .  Z g ło e s e n ia  p m j  
m n je  A d m iH iit r a e .r a  N, R©  
fo r m y  “ p o d  u U u t a " i  

9151 s o

j ł ^ D r j k a r n i  i d t e r a e k i e j  w  K r a k o w r e . uL ,.ra s r ie l ło 6 s k a  1 P , ł L ą d c a  d r u k a r ń 5 L . K . G ó rsk i.


